
W  radę; niedźwiedź pd ptóafif

N a niestrawność życzył postó,

I  zdławion za to ,

Lis przelękły zapłatą.

Kiedy go się pytano: co brać na chorobę 

' Rzekł: P a n  Chory na wątrobę*

Mola rada o tey dobie 

Podieść sobie.

Komu post miły niech gryzie śledzi A 

Pan  zie niedźwiedzia.

Ńadgrodzony obficie, i i  dogodnie życzył,
Nowym kunsztem chorego doktorem uliczył.
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Hikar W eyzyr Sołtana T o ru  doszedłszy lat zgrzybiałych, otrzy­
m ał pozwolenie, złożyć urząd , który przez długi czas chwalebnie 
piastował, a źe Monarcha chciał niieć iego syna Nadana po nim na­
stępcą, takie m u oyciec na piśmie przesłał nauki:

Synu! stopień na który wchodzisz podchlebia młodości two- 
iey , utrzymay nieco zapał radości, i ażebyś dłużey z tego, co osiągasz, 
korzystał, uzbroy się wcześnie stałym przedsięwzięciem, iż się na 
nim dobrze sprawiać będziesz, co ażebyś uczynił wbii w myśl to, co 
ci ia twoy oyciec za prawidło czynności tw oich, obwieszczę.

Stańieśż się Namiestnikiem- SołtaNaf, staray się O iego dobro, 
nie dla inney przyczyny 011 tobi£ n&trttesimttwo powierzaj nie po­


